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Rodzina i dom rodzinny
Dom rodzinny ojca był na ulicy Łęczyńskiej, numeru nie pamiętam, chyba 7 albo 5.
Tego domu już nie ma, został wywłaszczony. Był gdzieś na skrzyżowaniu [ulicy]
Łęczyńskiej i Męczenników Majdanka. Matka mieszkała na rogu ulicy Garbarskiej i
Żelaznej.  Około roku 1935 zamieszkaliśmy na Kunickiego 49 – róg Kunickiego i
Leśnej, rodzice mieszkali tam aż do śmierci.
Ojciec mój od przed wojny pracował na kolei, a wojna zastała go w Równym, bo
akurat  pociągiem osobowym pojechał  do Równego i  wrócił  tak ze dwa tygodnie
później.  Po powrocie  zaczął  pracę na kolei  w warsztatach elektrotechnicznych.
Sprawował  nadzór  techniczny  nad  wprowadzanymi  dopiero  rozjazdami
automatycznymi.  Tak  pracował  do  samego  końca  i  nawet  pierwsze  drogowe
sygnalizacje świetlne to właśnie te warsztaty elektrotechniczne zakładały.
Mój starszy o trzy lata brat w czasie wojny już nie mógł się uczyć, to znaczy powinien
iść do gimnazjum, ale nie można było, to musiał pójść pracować na ulicę Żabią do
„Autounion”  -  ten budynek do tej  pory jest.  Tam było do jasnej  cholery tych aut
niemieckich do reperacji. Kiedyś się bardziej psuły te samochody. Przychodziłem do
brata z drugim śniadaniem, matka dała - „Idź zanieś Waldkowi drugie śniadanie”. No
to leciałem i od razu - daj się przejechać, i po placu tam jeździłem.
Na Kunickiego mieszkaliśmy przez całą okupację. Tam był komisariat,  w którym
skupiało się wszystko.  W komisariacie na wyższym stanowisku był  mojego ojca
rodzony brat Pydo Klemens. Był tak jakby zastępcą komendanta, Niemca - Fogla.
Przed wojną był granatowym policjantem w tym komisariacie i za okupacji tak samo
był.
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